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WIADOMOŚCI KRAJOWE.

—  Z  W iednia. —
N . Pan naywyższćm Swojein postanowie­

n i u  z d. a3. Lutego b. r. raczył miejsce Rad- 
ey Sądn ślacheckiego Tarnowskiego, uwolnione 
Pr®ez przeniesienie Bazylego Bilińskiego do 

?da ślacheckiego Lw ow skiego, nadać najła- 
kawiej Radcy Sądu karzącego L w ow skiego , 

■^•chałowi Dąbrowskiemu. (G . IV.)

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.

Indyje Zachodnie.
Podług doniesień r. Port au Prince z d. 

2c>. listo p ad a , umieszczonych w M onitorze, 
Naprowadzony został tamże w d. i 5 . Listopada 

?d przysięgłych z poblicznćm postępowaniem; 
akowy jest skutkiem nowych ustaw karzących, 

Ogłoszonych na początku tegoż roku, które od 
Utego mają moc obowiązującą. Do każdej 

sprawy przeznaczonych jest dwunastu przysię­
głych 1 którzy przez losy są wybieraui. Uro­
czystość ta odbyła się w pałacu sprawiediiwo- 
Sci > który na ten cel wyporządzony i roz- 
**erzony został. Po zaprowadzeniu Sądu wspo- 
NOnionego wprowadzono zaraz sprawę o pod- 
polenie, i rozstrzygniono takową przez uwol- 
0'enie oskarżonego. (G. IV )

Zjednoczone Stany Ameryki północnej.
W niosek, udzielony prze* Gazetę Fran- 

zk ą , zmierzający do odmiany konstytncyi A- 
j^®rykań$kiej względem wyboru Prezydenta , n 
8l° 7  podług owej gazety miał być w duiu 7. 

y^znb Senatowi Kongresu przełożony, inne 
Francuzkie przenoszą do Senatu Pań- 

ts 8 Nowego Yorku*, przezco. wiadomość 
 ̂ . tfaci na swoiej ważności. Tymczasem ście­

g i 1 się stronnictwa w różnych Państwach 
ta °  5 m mającego nastąpić wyboru Prezyden- 

* Izbie Reprezentantów nczyniono wnio- 
> Rby na koszt Związku zamówić w Orlea­

nie obraz, przedstawiający zwycięztwo Jen e­
rała Jackson. Wniosek ten nie miał innego 
celu , jak tylko , aby się dow iedzieć, jaka jest 
opinija za tym kandydatem. W niosek ten acz 
nieznaozna większością, został jednakowoż od­
rzucony , i odtąd uw ażają, że wybór Jenerała 
Jackson jest wątpliwy.

Oto jest sposób wyboru, Konstylucyją prze­
pisany : Aby wybór Prezydenta był ważny,
potrzeba zupełnej większości głosów. Jeź li ża­
den z kandydatów nie miał takowej za sobą, naten­
czas Izba Reprezentantów iniannje Prezydenta ze 
trzech kandydatów, którzy mieli najwięcej gło­
sów. Prezydenta wybierają wyborcy, przez ró­
żne Państwa do tego mianowani. Liczba w y. 
borców, którą każde Państwo poseła , stosu­
je się do onegoż ludności. Z  tego wypływa, 
że różne Państwa , chociaż zupełnie równe mają 
prawa, jednakowoż nie jednakowy miewają wpływ 
na wybór. Wszystkich głosów jest a6 i, podzie­
lonych w sposobie następującym : Maine 9, No­
wy Hampshire 8 ,  Vermont 7 ,  Massachusetts i 5, 
Rhode Island 4 , Konnektikut 8 , Nowy York 36, 
Nowy Jersej 8 , Pensyiwanija a 8 , Delaware 3 ,  
Marylandyja 1 1 ,  Virginija s 4, Nowa Karolina i 5, 
Południowa Karolina 1 1 ,  Georgija 9, Alabama 5, 
Louisiana 6 ,  Missisippi 3 , Tenesse 1 1 ,  Kenluki 
l 4, Ohio 16, Indiana 5 , Jllinois 5 , Missouri 3 .

Wyborcy muszą być przed pierwszym Gru­
dnia wybrani, ponieważ dzień ten jest prawem 
naznaczony , w którym we wszystkich Państwach 
przystąpić muszą do wyboru Prezydenta i Vice- 
Prezyaeuta. Po wyborze , listy wyborowe przc- 
Selane są Prezydentowi Senatu , który je zacho.  
wnje aż do d. 9. Lutego, w którymto dniu ten­
że liczy głosy w obecności Senatu i Izby Repre- 
eentaDtów. Na przypadek, gdyby żaden nie był 
enpełuą większością głosów obrany , i gdyby ró­
wnie do 4 M arca, jako dnia, w którym dotych­
czasowy Prezydent ustępuje , Izba Reprezentan­
tów żadnego z tych trzech, większością głosów 
Prezydentem nie m ianowała , zatem wybra­
ny Wiceprezydent, zostaje Prezydentem na nasię-
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pne cztery lata. Gdyby zaś nikt nie został V ice- 
Prezydentem , przeto wybiera go Senat z dwóch 
kandydatów, najwięcej głosów m ających, a za­
tem Senat jest tern ciałem ' które w takich przy­
padkach mianuje Naczelnika Państwa. ( G JV .)

W ie lk a  B r y t a n i ja  i  I r la n d y ja  '

Kilka gazet Londyńskich z dnia 26. Lutego 
m ów ią, że Król niebezpiecznie chory ; Dziennik 
zaś Stan dard  ośw iadcza, iż upoważniony jest 
wieściom tyin stanowczo zaprzeczyć.

W  Izbie wyższej oświadczył w d. 25. .L u ­
tego X iążę W ellington, że nie chce zajmować 
czasu Jc h  W ysokościom , a b y , jak sąd zi, niepo- 
żyteczne przedłużał dyskussyje (co się dotyczę 
zaszłych dotąd objaśnień rozwiązania przeszłe­
go  Ministeryjuin), lub by składał nowe polity­
czne wyznanie w iary ; jednakowoż ośmiela s ię , 
przedsięwziąć obronę swoję, przeciwko tyle razy 
w  tej Izbie powtarzanym oskarżeniom , iż był 
nieprzyjacielem P . Kanninga. Ju ż  przy innym 
zdarzeniu wystawił ón powody, które go zniewo­
l i ły ,  że nie należał do Ministeryjnm pod Pnem. 
Kanningiem. Pow ody te doszły niestety do pu­
bliczności przez d ru k ; mówi niestety , albowiem 
uważa to za nieszczęście, kiedy jest innego zda­
nia ze swoimi kolegam i, i przyczyny tego musi 
ogłaszać. Lecz  śmiało wyzywa każdego, ktoby mu 
choćby jedno słow o w owej korrespondencyi. 
w skazał, któreby tchnęło osobistością przeciwko 
P . Kanningowi. P raw d a, iż gdy osądził za po­
trzebę usunąć się z Rady K ró la , był zmuszony 
także opuścić miejsce Ministra , które mu było 
poruczone.; atoli krok ten był rezultatem jego 
przekonania, iżby niepodobna było dlań zostawać 
Członkiem gabinetu , który P . Kanning w y b ra ł, 
bez zachowania z nim osobistych stosunków. Na 
dowód tego twierdzenia może ón dodać, iż gdy 
przypadek sprowadzał go z Pnem. K aningiem , 
okazywał mu zawsze zwyczajne pow ażanie, jakie 
miał dla niego w ciągu 'Całych związków polity­
cznych ; może nawet dodać, że nie miał nigdy 
wstrętu ku administracyi P- Kanninga.

W  prawdzie przełożył ón był odmianę 
w  bilu zbożowym , którą podówczas wniósł za­
rząd ; atoli krok ten nastąpił wtenczas, gdy nżyto 
w szystkiego, aby w  owym bilu znany warunek 
um ieścić, przezcoby. wszelkiej oppozycyi zapo- 
bieżono. Powtarza ón, ż aż do skonu P. Ran- 
ninga nie miał osobistej niechęci przeciwko n ie­
mu, względem polityki. Przypuściw szy, że P . 
Huskisson i inni przyjaciele P . Kanninga , nżyli 
podówczas pewnych wyrazów względem osobi­
stych nieprzyjaciół tego polityka, oświadcza ón 
form alnie, iż nie należał do tychże l ic z b y ; na- 
Łoniec życzy mocno, nietylko przez uszanowanie

Lu tej Izbie, lecz i dla każdego publicznego mę- 
ża, aby ten rodzaj badań na przyszłość wziął już 
koniec.

Hr. Liverpool podpisał 100  funt. szterl. o® 
pomnik, który będzie wzniesiony P. KaDningow1-

Gazeta nadworna z d. 19 . Lutego donos* 0 
mianowaniu X ięc ia  Montrose W . Szambelanen* 
w miejscu X ięcia  D evonshire, tudzież SirCbri- 
stopher Robinson W . Sędzią Admiralicyi w miej" 
scu Lorda Stow ell.

Jacb t Admiralicyi odebrał rozkaz być w g°" 
towości do przewiezienia do Kaletu X ięc ia  i X '? '  
żnej H ohenlohe, którzy w d. 28. Lutego tnie*1 
wyjechać z Londynu.

W  d. 22 . Lutego miał Lord D udley narady 
z Posłem Rossyjshim X ięciem  Lieren , i Spraw1*' 
jącym interesa Francuzkie, P . Roth. W p*2® 
miał długą rozmowę z X ięciein  WellingtoneuJ- 
Ogólnie postrzegać się daje wielka czynność m*?' 
dzy Członkami Ministeryjain.

P . Stratford Kanning przybył w d. 25. bu* 
tego do Doweru, i natychmiast wyjechał do Lou* 
d yu u , gdzie stanął wieczorem. W  d. 26. Pra* 
co wał z X ięciein  W ellingtonem .'

W  d. 26. nadeszły do bióra spraw zewu?* 
trznych depesze od S ir Fr. Adam z Korfu, dato­
wane pod d. 12 . wspomnionego miesiąca. Ib*®* 
him Pasza był nieczynnym w M orei, ale i *e 
strony Greków nie przedsięwzięto żadnej vpeta~ 
cyi przeciwko Messolundze. (D . sł-) -ł

Francyja.
Król pracował w d. 26. Lutego z róźnen" 

M inistram i, a w d. 27. pojechał do S. Genua'*1 
w towarzystwie Delfina.

Podług depeszy telegraficznej z TouloD** 
z d. 26. L u tego , do Ministra m arynarki, J ® ne'  
ralny Konzul Francuzki w E g ip c ie , P . DroveW> 
przybył w d. 6. Stycznia do Alexandryi. P«szfl 
okazał z jego przybycia ukontentowanie, 1
gle  jest jednakowego względem Francyi sposou 
myślenia. .

Na posiedzeniu Izby Deputowanych w on* 
25. Lutego przełożył dotychczasowy Prezyd®, 
starszy wiekiem królewskie poselstwo, przez- kto 
re z pięciu kandydatów na godność Prezyde 
Izby d ru g ie j. Król trzeciego kandydata, R°r. 
Collard , na tegorocznego Prezydenta Izby 
nowal. Izba na tein posiedzenia m ianowała] ^ 
6zcze dwóch ze  czterech Viceprezydentów. j
bór pad! na P P . Cauibou i Agier. W yb ó r 
gich dwóch nastąpił na posiedzeniu w ^e
przez losowanie między Deputowany**" 1Jir0 . . 
ł ’A in , Bertin de V a u x , Berbis i ^l8Stoa.rSJ nahże 
rzy po nich mieli najwięcej g ło só w , je _ 
nie zupełną większość. Rezultat pokazał s*ę '
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*-e P P . de Eerbis i Bertin de V .in x , jako dwaj 
rudzy Viceprezydenci ogłoszeni zostali. Na tein 

^niein posiedzeniu wybrano także na Sekretarzy 
P* de L ar Salnces, de V alłon , Rouille de 
°ntaines i Dmueilet. Na następnem posiedzeniu 

mieli być wybrani Kommissarze d; ułożenia adre­
su dziękczynnego na mowę król. posiedzenia za- 
g^jajfrą, a potem sześciu kandydatów na kwesto- 
r°w  Izby.

Izba P a ró w , która od podania adresu nie 
^ 'a ła  posiedzeń, zbierze się te raz , gdy się już 
*2ba Deputowanych urządziła.

Posiedzenie Izby Deputowanych w d. 27- 
Łutego odbyto się pod prezydencyją P. Royer- 
^ollard. Otworzono scrułin ium  względem  mia, 
B°wania pięciu kwestorów. Głosujących b y ło 35 i 
^ ‘ ększość zupełna 1 7 6 ;  takową nzyskał jedynie 

• Laisne de V iilesveqne, i został kandydatem 
"Westury ogłoszony. Na resztę czterech kandy­
datów otworzono także scru tin iu m , a że i w 
teui nikt nie uzyskał zupełnej większości, przeto 

p 'siedzeniach następnjących przystąpić miano 
do dalszego losowania.

Rodzina Jen erała  G nillem inot, która W d.
Lutego opuściła kwarantannę w T o n ł o n i e ,  n- 

daje się do Paryża.
Arcybiskup Paryzki p ozw olił, iżby na przy­

r ó ś ć  każdej N iedzieli w  kościele Saint-Julien le  
^anyre bywały kazania w  niemieckim języku.

rzed kazaniem i po kazaniu śpiewane będą, pie- 
StJ1 kościelne, równie w języku niemieckim.f i .W .)

P . Alesander de Laborde przybył w d. 27. 
*• tn. wieczorem do Paryża z podróży swojej na 
•^schod i dnia 28. zajął miejsce po lew ej stro- 
?,'e w Izbie Deputowanych. O mianowaniu swo- 
l® 11* na Deputowanego dowiedział się w wyższej 
A rabii. .

'ierwszy okręt linijowy , który będzie w B re­
mie budowany , otrzyma iinię Nawaryn.(D . A .)

Na miejscu P . G o rb iere , mianowanego Pa- 
e,a , wybrany został w Rennes Deputowanym P. 
0rgeril - burmistrz z R ennes, podczas ostatnich 
'ybotów kandydat oppozycyi.

Z  Toulonu wycbodzą eodziennie okręty do 
*®ocnienia stanowiska na W schodzie. N ieba­

wem p0 odpłynienia okrętn linijowego Provence, 
sh° ry być na miejscu teraźniejszego admirał- 

'ego T ró jząb , wyszło kilka fregat i mniejszych 
°)enuych okrętów. Sądzą , że i Scipio popły- 

^  niebawem na Archipelag. W  Brescie, Cher-
- rS u i Bajonnie mają nzbrajać jeden okręt łini-
- ,wy , d u ie  fregaty, jednę korw etę, jednę galiotę 

Jednę brygo-galiotę. f i .  W.)
Niemcy.

*to konstanty Sałm Salm (nro. d. 22. Li-
a *762) umarł po krótkiej chorobie w Karls­

ruhe, gdzie od niejakiego czasu obrał sobie mie­
szkanie. f i .  W.')

Prussy.
Król Jm ć  raczył X ięcia  na Rydzynie Sułkow ­

skiego w W . Xięstvvie Poznańskiein mianować 
Członkiem król Rady Stanu i oraz Członkiem w y­
działu tejże do spraw wewnętrznych.

Gazeta Poznańska donosi, i i  jest zam iar, a- 
by niegdy Królom Polskim : Miczysławowi I., któ­
ry  najpierwej wprowadził chrześcijaństwo w oko­
licę  Poznania, i jego synowi Bolesław ow i Chro­
bremu postawić pomnik. Król Jinć zamiar ten u- 
znał być zaszczytnym, i przy tern zatwierdził p ro­
je k t , iżby składkę dobrowolnych darów do wznie­
sienia takowego pomnika zbierał J X  W olicki, Je -  
neralny Administrator Archydyjecezyi Poznańskiej 
i Proboszcz kapituły; Król Jm ć rozpoczął tę sk ład­
kę znaczną summą. f i .  IV.)

W  Gazecie Pruskiej stano z d. 29. Lntego 
czytam y: Król Jm ć  postanowił względem tego­
rocznych ćwiczeń wojska, co następuje: Piąty i 
szósty korpus wojska będą tego rokn odbywały 
w ielkie ćwiczenia , na które-ściagniona zostanie, * t O  r  ^

wszystka milicyja obndwóch korpusów Ponieważ 
zbieranie się trwać będzie cztery tygodnie, prze - 
to ćwiczenie to policzone ma być dla inilicyi za 
dwa ćwiczenia. P ierw szy batalijon (Gorlicki) i 
trzeci batalijon (Polski Lesznowski) trzeciego puł­
ku inilicyi gwardyi powinny należeć do ćwiczeń 
piątego korpusu , a batalijon drugi (W rocła wski) 
tegoż pułku do ćwiczeń szóstego korpusu, a z 
tego ostatni batalijon połączyć się ma z 38 . puł­
kiem piechoty (szóstą rezerw sj- Batalijon inilicyi 
(Gneznieński) 37g o  pnłkn piechoty powinien być 
dodany 37inn pułkowi (piątej rezerwy) jako trzeci 
batalijon, a batalijon milicyi (Poznański) pułku 
58go piechoty połączyć się ma z 38 . pułkiem p ie­
choty szóstego korpusu, i te trzy batalijonytwo­
rzyć powinny pułk. W zględem  terininn ściągnię­
cia i ćwiczeń wojska, Król Jm ć  zaitrzegł sobie po­
stanow ić, jakoteż względem ściągnienia innych 
itrojsk na ćwiczenia jesienne pod Berlioem . W szy­
stkie inne korpusy odbywać będą 6woje ćw icze­
nia dywizyjam i, a milicyja, jakoteż artyleryja i 
pionery podług wydanych już w tej mierze prze­
pisów. Stosownie do tego, dla uzupełnienia mi- 
I ic y j, wybranych będzie dla każdego batalijonu po 
100 rekrutów , którzy przez cztery tygodnie w Je ­
żach batalijonowych będą ćwiczeni. Środek ten 
będzie równie wykonany w inilicyi piątego i szó­
stego korpusu na w iosnę, niezawiśle od ćwiczeń 
jesiennych.« f i -

Królestwo Polskie.
—  Z  W arszawy. —

JO. ,X ią ż ę  Druoki Lnbecki, Minister skarbu, 
w d. 5. t. m. wieczorem wrócił 2 Petersburga.
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J P .  Idżkowski świeżo z zagranicy do tutej­
szej stolicy przybyiy' podjąć się chce zrobienia 
podziemnej drogi pod W is łą , któraby zastąpiła 
potrzebę mostu, wystawionego niemal co rok na 
gwałtowność lodów i przeszkadzającego żegludze. 
Rozkłada ón tę pracę na lat trzy ; pierwszy rok 
przeznacza na zwiezienie inateryjałów, w drugim 
roku spodziewa się doprowadzić dzieło do poło­
w y , a w trzecim zupełnie je  skończyć. Projekt 
jego  wkrótce wyjdzie z druku w drukarni Łąt- 
kiewicza.

K u r s  l i s t ó w  z a s t a w n y c h ,  
z d. 6. Marca 1828 .

Za sto Złp. w listach znstawnycb bez 3ch Ku­
ponów , białych.

Przedający żądają Z łp . 82 gr. — .
Kupujący dają —  8 1 —  l 5
Istotnie sprzedano —  82 —  —  (K .W .)

Mullany i Wołoszczyzna.
' —  Z  B u karestu  d. 87. Lu tego. —*
Panujący X iążę  na W ołoszczyznie odebrał 

pod d. 22. t. tn. od swojego pełnomocnika w 
Stambule w imieniu W . Sułtana i z jego włas­
nych ust zapew nienie, iż nawet na przypadek, 
czego B oże zachowaj, gdyby W . Porta z M ocar­
stwem obcein w wojnę została wplątana, wojska 
Tureckie nie wnijdą w  żadne z tych obndwóch 
X ięstw  ani takowych obciążać, niteż zaczepiać bę­
dą. W raz wezwany został X iężę przez W .S u ł­
tana , który mu oświadcza najwyższe upodobanie 
z dotychczasowego jego postępowania, aby po­
wyższe zapewnienie dla powszechnej spokojności 
kraju kazał ogłosić, o czern też w d. 24- *• ,n- 
zgromadzeni Bojarowie zostali zawiadomieni.

Pasza Sililtryi rozkazał tutejszemu Basz- B e- 
szli-Adze, wszystkich Turków włóczących się bez 
pozwolenia w obwodach W ołoszczyzny , uwię­
z ić , i onycb ich władzom po tamtej stronie D u­
naju pod strażą odesłać. Basz-Beszli-Aga włożył 
na wszystkich Beszli w pojedynczych obwodach 
obowiązek , aby ścisłe dopełnili tego rozkazu pod 
własną odpowiedzialnością za utrzymanie publicz. 
nej spokojności. (D . A .)

Wiadomości z Grecyi.
P . Eyuard udzielił redakcyjom Gazet Paryz- 

kich następujących wiadomości, jakie odebrał od 
Jenerała  Cburch z Vassiladi (zamek na lagunach 
przed Messoiongą) z d. 1 .  Stycznia: »Po wylą­
dowaniu naszein w G recyi zachodniej aż do dnia

dzisiejszego bardzo dobrze się nam p o w o d zi; Tur­
cy są w krytyczneui położeniu, i niebawem , je**1 
nas dalej wspierać będzie Opatrzność, 
wojskiem , jakie mam pod mojeini rozkazami, zaj­
mę większą część Akarnanii. —  Tu krótki obraz 
stanu naszych interesów : P iszę-do W Pana z zam­
ku V assiladi, z przedmurza Messolungi ; działał118 m 
nasze na lądzie i morzu zupełnie się nam powio­
dły. Kapitan Hastings swoim okrętem parny® 
ścisnął mocno zamek , i nasze szalnpy kanouier- 
skie attakowały go zaw sze, ile r a z y  powietrze do­
zw oliło. W  d. 20. Grudnia wysadzony został w 
powietrze w Vassi!adi skład prochu od bomby 
przez okręt parny rzu con ej, co lak mocno Tur­
ków przestraszyło , że się natychmiast poddali* 
N ie mogę oddać dosyć pochwał walecznemu Ka­
pitanowi Hastings. —  Główna nasza kwatera ję4* 
w  Dragomestre , i jestem Pauein większej częs®1 
Kraju począwszy od Aspro-Potamos aż do Vonit- 
zy. W ojska nasze osadziły Mitikę. Kapitan Zod- 
g a , który po wzięcia Messolungi poddał się Tut­
kom , połączył się zem ną, i z korpnsem sw o i®  
stoi blisko Vonitzy. Komendant Staiko połączy* 
się także i prowincyja V rach ori, główna siedzib8 
Tureckiego Gubernatora Akarnanii, jest zup ełn ® 
w naszej mocy. —  Zanim wyruszyłem z Pelo­
ponezu , ułożyłem plan do trzech wypraw *)a 
Grecki stały Jad , i wszystkie trzy powiodły 
nam przy pomocy Opatrzności, Pierwsza wypr8'  
wa do zatoki Volo zostawała pod sprawą Karata*- 
so i Kriesiotego, którzy pod Trikori wylądował*;
Ci obadwa dowódzcy pobili trzy razy T u r k ó w  * 
położyli im kilku B ejów . Druga wyprawa wylą­
dowała między Lepanto i Saloną i szybkie uczy­
niła postępy w  kraju. Trzecią wyprawę przyg0'  
towują pod Tbebami i Atenami i nasze r u c h o w e  
korpusy ścisnęły Turków w tej ostatniej twierdzy 1 
odcinają onyin wszystek dowóz. Mój korpus,któ­
ry wylądował w  Dragom estre ,  rozciąga się 
zatoki Arty. W ojska nasze najlepszym ożywiou® 
duchem , i dobre skutki mają w pływ  na icb bai
ność; są w e se li, posłuszni i d o b r z e  s i ę  sprawuj.*
Mieszkańcy doznają opieki. —  W  D ra g o ®esir_ 
poczyna obfitość panować ; okręty z ż y w n o ś c ią  Prs^ # 
b y w a j ą  bez trndności i Ind cieszy się nadzieją* 
każdego T u rk a , którego mi żyw ego przyPr0tj^y
d z ą , każę p ł a c i ć  4 p iastry, lecz r o z k a z a ł e m »8  /
renegatom , ktorzyby z bronią w ręku w *z 
gach Tureckich byli pojm aui, nie Przeka.cza|Jje 
Spodziewam się , i e  nim dziesięć dni upłynl® > . 
będzie w tej okolicy ani jednego Greka w 
bie Tureckiej.a  i P '
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